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Pod znakiem aktualności
N a j n o w s z e  m s d e i e  f i r m y  B r u y & r e

Firm a Bruyere ży je  aktualnoś­
cią. W szystko, co się dzieje w 
św.ecie, wszystkie m anifestacje 
artystyczne, jak  np. wystawa ko- 
lonij francuskich w  Parvżu, sztu­
ki chińskiej w  Londynie, znajdu­
ją  echo w  je j  m oaziel

Sportowe kostjumy ; suknie 
m ają obcisłe żakiety i staniki, 
natomiast spódnica jest kloszo­
wa, Pozw ala  na w ielką swobodę 
ruchów, dla wycieczek górskich, 
dla roweru w idzim y obszerne 
spodnie z w ełn ianego popielate-

D latego też wiosenna kolekcja v 1 fobu, którym  towarzyszą 
te j firm y  przedstaw ia w ielką roz- krótkie, granatowa trykoty.

,.Jupe-culotte“ , czyli „spódni- 
fca-spodnie" f igu ru je  także w  ko­
lekcji. Jest przeważn ie utrzymana 
w ciemnych kolorach i przypo­
mina, na pierw »zy  rzut oka, zw y­
czajną sportową spódnicę 

Spotykamy też długie klasycz 
tle płaszczyki, albo tak zw ań ; 
„robe-m anteau“  suknie okrycia, 
wykonane z lekkiej wełny, przy-

mnitość fasonów  i przi brań.
Zupełnie nowem przybraniem 

które nada kobiecie pewną tajeni- 
nicsość i charakter uczoności —  
są wyszywania zdobiące suknio i 
bluzki Bruyera 1 p rzedstaw ia ją­
ce ró ż n e  sentencje mędrców 
wschodnich, chińskiem i literam i 
wypisane albo życzenia w- nastę­
pu jący sposób w\rażone:

„D ługich  lat, bogactwa i za- brane zawsze paskiem, wyłoga
szczy tów !“ .

„W ieczn e j wiosny — spełn ie­
nia życzeń '."

„M ir ja d y  nigdy niekończą­
cych się la t." '

Taka suknia, czy bluzka, no­
sząca w yszyte szczęściodajne 
zaklęcie, w  bardzo oryg ina lny i 
dukoracyjny sposób przedstaw io­
ne —  zapewni nam n iew ątp liw ie  
powodzenie, tem bardziej, że este­
tyczny i pom ysłowy fason przy­
czynia się do zgrabności i w dzię­
ku sy lw etk i!

Tak.p zaklęcie w-idzimy na 
bTuzce, podanej r,ą zdjęciu 2.

S PO R T O W E  I SP ACERO W E 
STR O JE

Firm a Bruy&re nie zapomina' o 
żyw ych  zainteresowaniach spor­
towych współczesnej kobiety, dla 
tego te* sportowe stro je  zajm u­
ją poważne m iejsce w je j  kolek­
cji.

Nawe książ';i
Kornel Makuszyński 1 Mai jan V a- 

lentynowlcz —  „Fiki - Miki dalsze 
dzieje — kto to czyta ten się śmieje'1 
(Wyd. „Gebethnera i Wolffa' ) Ksią­
żeczka ta zawiera m  wybuniyeli 
czterowierszy Makuszyńsk,.;go i 130 
wielobarwnych obrazków Walentyno­
wicza. VI ydali ją autorzy na W.elka- 
noc, a nie jak dotychczas na gwiazd­
kę, ponieważ z caiego kraju — z nad 
morza i spod gór, ze Śląska i Polesia
— zwożono fury listów błagalnych, 
zadań i pogróżek. „Niech pan prędko 
nam napisze — proszą dzieci autora
— 6 malpeczce książkę arugą, bo do 
gwiazdki jest daleko, a nie chamy 
czekać długo". Po dawnemu Piki- 
Miki i Goge Goga wędrują po świę­
cie, natrafiają ha liezne przeszkody, 
doznają mnóstwa wesołych i przy- 
jemhrch 4 i dotkliwych — przygód. 

 ..........

mi lub zaokrąglonym  kołnie­
rzem, p rzypn m ra jącym  karczek. 
K lip sy  lub guziki stanowią za­
pięcie.

S tro jn ie jsze Są kostjum y trois- 
ąuarts o krótk iej i wąskiej spód­
nicy i luźnym żakiecie, s ięgają- 
c v m za kolana, lub do kolan. Ża­
ku t ten przybrany jes t stojącym , 
oficersk im  kołnierzem , aibo poz­
bawiony kołnierza, ozdobmny na- 
t.m iast zaldadeczkamS, lub kry- 
lt mi „p in ce", idaceml od szyi ku 
ranronom

Strojne są rów nież i bardzo 
młode kostjumy, wzorowane n&' 
chinsk.ni stylu, o krótkim  i luź­
nym żakieciku, sięgającym  zaled- 
w :e poniżej paska.

W IZ Y T O W E  I W IE C ZO R O W E  
STRO JE

I W izytow e suknie są z jedn o li­
tych lub wzorzystych jedw ab­
nych wyrobów, przybrane prze­
w ażnie drapnwaniem. W ieczoro­
we tualety ozdobiony sa często 
tiu fliką i wykonane z muślinów, 
tiulu w  kw iaty i w  desenie, z ko­
ronki, lamy, z błyszczącego atla 
su „c ir e " , z m ieniącego się atła­
su „n acre " i —  z je rsey !

U lubiou im i koloiam i, firm y  
Bruyere tej w iosnj —  są zielo" 
no - jabłkowe odcienia, jasne - 
uzerwona, chińska barwa „N an - 
kin“ , popielato niebieska f żói- 
to-kanarkowa.

K A P E L F S Z E

Jednocześnie ze spacerowym 
strojem, sportową suknią lub wi- 
zytuwą tualetą mamy dobr ny i 
wykonany prftez lirm ę —  beret, 
toczek lub kapelusz.

M iękkie czapeczki, nałożone 
z fan tazją  m t,vf głowy, na.mnię- 
te na jedno oko berety, chińskie, 
słomkowe Kapelusiki, ocieniające 
czoło i róWno lla głow ie noszone,

pikowane kapelusze o rondzie 
podniesionym stylu, letnie płó­
cienne kapelusze, jasne filce , 
toczki a lakowanych p iór lub 
z kwiatów —  wszystko to mamy 
wT w ie lk ie j rozm aitości i bogac­
tw ie fasonów  i form , w  których 
każda urocza pani znajdzie za 
wsze coś dla s ieb ie !

Pod względem  przybrań spoty­
kamy dośe często efektowne 
szpilki, kokardy ze wstążek, pum 
iw n ik ', naśladujące m arynarskie 
przybrania, oraz nakrochmalone 
„wT,vcinanki“  z tego samego w.y- 
robu, co kapelusz, pióra i kwiaty

Czapeczki wykonywał,e z tego 
samego m aterjalu  co bluzka, ma­
ją  często chińskie szpice, jak  to 
widzimy na fo to g ra fji 2.

Opis mod- 'u Nr. 1.

E legancki kostjum z wełn iane­
go jersey, w fjo le tów ym  kolorżt- 
Spodniczka gładka i obcisła u 
góry, rozszerza sir lekko u dołu 
przy pomocy stylu umieszczonych 
godetów  Żakiecik jest „odmlad- 
n ia jący“ , bardzo krótki i luźny, o

prostych i krótkich rękawach, po­
zbawiony kołnierza. Natom iast 
biała bluzeczka przybrana jest 
kołn ierzem  wyłożonym  i w idocz­
nym na bolerku. O ryginalne przy 
branie, zaczerpnięte z drogowska­
zów, umieszczone jest na śpódni 
cy f żakiecie. Są to wyszyte t  
bia łe j w ełny dość duże strzałki, 
znajdujące się na ramionach i z 
prawej strony spódnicy.

Opis modelu Nr. 2 

Bardzo szysowna bluzeczka 
wełniana w kolorze żółto banano­
wym. Ma ona w ybitn ie chiński 
styl K o łn ierz jes t wysoki i sto 
jąey, rękawy kimonowe, zakoń­
czone oryginalną bufką, naśladu­
jącą  rękawy w chińskich s z la f­
rokach. Bluzka, wyłożona na 
spódnicę, jes t zw iązana pask;em, 
od którego idą zakładeezki, na­
dające obcisiość w stanie. Zap ię­
cie z lewego boKU przybrane jest 
chifiskiom wyszyciem  Zwróćm i 
uwagę na chińską czapeczkę z te 
go samego m aterjalu. dopełniają 
cą Stylową eałość

FRANCFNK . M odel 2.

W jaki sposób mażna zaokrąglił swe kształty?
D la c z e g o  s ię  c h u d n ie ?

Alodel L

Byłam niedawno na proszonej] 
„k ob iec tj"  herbatce. Fowiadam  
„kob iece j", bo piomiędzy nami nie 
było ani jednego przedstaw icielu  
pici brzydkiej. Mogłyśm y w ięc w 
zaufaniu umawiać wszelkie spra-’ 
w y sp tc ja ln ie  interesujące płoche 
córy E w y !

Oczyw iście, w naszych rozmo­
wach nie zapom inałyśm y o mo­
dzie i z rzadką na kobiecych ze­
braniach jednom yślnością, zgo 
dzdyśrńy się, iż obcena moda słu­
ży interesom  wszystkich kobiet, 
dąży do upiększenia wszystkich 
sj lweti k i tworzy modele, które 
mogą być noszene przez wysokie 
i niskie, szczupłe i pulchne pa­
nie.

—  Istotn ie —  rzekła jedna ’ 
obecnych kobiet, —  dziś kiedy 
weźm iemy żurnal mód do ręki —  
każda z nas znajdzie dla siebie 
odpowiedni strój,

Jest to n iew ątp liw ie  w ielk i po­
stęp. Tego  jednak nie można po­
w iedzieć o )3radach liig ji mezno- 
estetyćznych", spotykanych tak 
często w  codziennych lub nawet 
fachowych pismach- Zauważy­
łam, że we wszys*kieh niemal a r­
tykułach, poświęconych urodzie 
kobiecej, czyta się c iąg le  o „za ­
chowaniu l in ji" ,  o „receptach  fia 
schudnięcie", o tem „jak  zmhiej- 
szyć obwód stanu i b ioder" —  
natom iast nic się i:!e mówi o 
„sposobach na utycie".

W  obecnym artykule pragnę 
służyć radą tym osobom Które 
chcą utyć, Jakie wdęc są Kpc-soby 
ula zaokrąglen ia postaci?

T rzy  są przyczyny chudnięcia:
Organizm  ży je  zbyt in tensyw ­

nie, spala przyjm ow ane pokarmv 
i nic sobie nie przyswaja, nic nie 
asym iluje. Taka osoba może 
jeść bardzo dużo, a puniiffio tego 
nie ty je , czasem nawet chudme,*' 
gdyż n ietylko przyjm owane sub­
stancje są pi-zetf-atfMaiie, ale or­
ganizm  ży je  z w łasnych zasobów, 
spalając wdęeej h i t  przyjm uje.

W  drugim  wypadku niumy Ud 
czynienia 2e złerti traw ien irh i: 
Organizm  nasz nie spala tłusz­
czów j cukru.

W  trzecimi Wypadku przyczyną 
chudnięcia jes t zla dziiiia lneśe 
kiszek. Organizm  nia elim inu je i 
ustala sie chroniczna obstrukcja.

Jeśli mamy do czyn ien ia ze 
zbyt intensywną czynnością o r­
gan zir.u, to przyczyna tego leży 
w- zbyt obfit.em w ydzielan iu  sd- 
ków przez w ew nętrzne gruczoły 
Pracę tych gruczołów  trzeba 
zm niejszyć, chcąc otrzym ać po­
w o ln ie jsze  i nie tak doszczętne 
spalanie pokarmów W  tych Wy­
padkach lekarz wskaże eó czynić 
r.ależy,

Jeżeli chudnięcie spowoddwir- 
ne jes t nic traw ien iem  lub nić 
przyswajan iem  cukrów i tłusz­
czów, lecz spówodu braku W 
przewodzie pokarmowym odpo- 

, w ie dnie go trawienni a-o soku.

dzia ła jącego na ich przemianę, 
nic nie pomoże nadmierne odży­
w ian ie się. Przeciw n ie, spowo­
duje ono osłabienie żołądka i po­
w iększy zło. Odpowiednia kura 
cja polega na wzbogaceniu prze­
wodu pokarmowego w sok prze­
traw ia jący  tłuszcze i eu laei.

Chcącu zaradzić złu —  trzeba 
w ięc przedewszystkicm  poznać 
przyczynę chudnięcia i dopiero 
wtedy m )żna stospwać taki lub 
inny system odżywczy, te lub 
inne środki lecznicze.

Musirm zatem przestrzec oso­
by pragnące utyć, żeby same nie 
przyjm ow ały środków, które ko­
muś pomogły, ani też nie stoso­
w ały postnym  regim ów zbyt spe­
cja lnych , mogących tylko pogor­
szyć ich stan

W każdym razie meżemy za­
znaczyć, żc w wypadkach ob­
strukcji powodującej Chudnię­
cie, kuchnia jarska daje bardzo 
dobre wyniki. rinprov:fidZa bo­
wiem  przewód pokarmowy do nor 
malnej działalności, której skut­
kiem jest dobre as:> m ilowanie po­
karmów.

O ile me zachodzi wypadeic. o 
którym  wspomniałam poorzed 
nio: n ieasym ilowania przez or­
ganizm  cukru —  ten ostatni jest 
bardzo ważnym przyczynkiem  dla 
nabrania sil i ciała.

Kuracją  polegająca na p rzy j­
mowaniu 100 JJ#t cukru dziennie 
(kawałek cukru waży około 8 g r .) 
doprowadza «zybko tlo popraw ie­
nia wagi. wyglądu i nastroju.

A le  nietylko poprawia sie w.a- 
n • ' i -----

ga. siły przybyw ają  również, cu­
k ier bowiem działa doskonale na 
muskuly 1 ject odżywczym  środ­
kiem przy wysiłku fizycznym .

Dowodem, że cukier jest zna 
komitym środkiem w zm acn ia ją­
cym muskuly, jes t fakt, iż osobj 
cierp iące na osłabienie muskułt 
serca, w zm acn iają go i usuwajs 
jednocześnie przykre zaburzenia 
■preowe —  przyjm u jąc cukier,w  
znacznej ilości.

Cukier .niezbędny jest też Alt 
dobrego funkcionowania w ątro­
by; osob\ w ięc pragnące utyć, 
a którym  z innych względów- o .u 
k ier nie jest zabroniony, pow„n 
ny przvimow'ać go w znaczne 
ilości, dzięki czemu nabędą okrą 
g lycb ksztnlłów  i wzm ocnią ocól 
n !e organizm .

P ię ć  w ; ? ! t ó T  w e f t i  z o c e a n e m
Od „Santa fóarś&“  Kciumba do „Gupen ^ary“

100 toun, 70 dni —  80 tysięcy 
tonn. 4 dn i; oto cy fry , stojące na 
pograniczach p ięriu  w ieków ko­
mun ikScji transatlantyck iej.

3 sierpnia 1492 r. z portu hisz­
pańskiego Palos w yruszyły  pod 
dowództwem  K rzyszto fa  Kolumba 
trzy okręty : Santa Maria —  100 
tonn, P in ta  —  50 tonn i N in a  —  
40 ton( z łączną załogą 120 lud:,. 
70 tinł trwała podróż na tych „łu ­
p inkach" poprze* wndy oceanu [ 
A tldn tj ck iego ; dtiia 12 paździer-1 
nika, żegldwo okręty K o lum ba1 
przybyły do zatoki Meksykań­
skiej.
P IE R W S Z Y  TI< ANSAT1 A N T Y K

P ierw szym  okrę.tem transatlan­
tyckim, który prócz żagli posłu­
g iw ał się parą, był amerykański 
statek „Savannah" o pojemności 
350 tonn. Przebył on drogę z Sa- 
watiiiy do L iverpoolu  (m aj 1819 
r .) w  ciągu 26 dni.

Km dr w r. 1830 przystąpiono 
W QUebecu (K an ad a ) do budowy 
parowca transatlantyckiego, kpio­
no z tych, którzy m ieii zani.ar 
przebyć ocean, posługując się si­
łą  pary, i przyrównywano „ch i­
m eryczną id e ję " do zam iaru po­
dróży na księżyc. P ierw szy  pa­
row iec transatlantycki w yruszy5 
z kanadyjskiego pottu P liton  17 
sierpnia 18*3 r., którą to datę na­
leży uważać za początek regu lar- 
iiej komunikacji pasażerskiej po­
między Am eryką a Eu iopą.

Parow iec; ochrzczony im ieniem  
„R oya l W illiam ", liczy ł 363 ton­
uj pojemności, 176 stóp długości, 
28 stóp szerokości. Załoga wyno 
siła 36 ludzi, pasażerów^ by!o... i.

D A LSZE  PR Ó B Y
W  1. 1838 wyrusź>I z Bristolu 

do Ndthego Jorku angielsk i pa­
row iec „S ir łu s ". W  połow ie dro­
gi za łoga zbuntowmla się i zażą 
dała powrotu do brzegów  A n g lii, 
w  obawie, że parow iec nie da ra­

dy falom Atlantyku. Kapitan o- 
panował jednak bunt, i [10 19 
dniach podróży parowdec dotarł 
do N ow ego .Jorku. W tym że o- 
kresie angielski parow iec „G re- 
at W estern " przi był tę sama dro­
gę w 15 dni. „S zczęś liw y" jego  
powrót w ty leż dni ostatecznie 
przekonał o wyższości parowca 
nad 'żaglowcom

, O K R Ę T  
O Ś W IE TLO N A  sW ife l AM I

Protagon istką spuszczonej na 
wodę przed kilkoma dniami „Qu- 
een M ary " była ..Bi itanni.;" 
p ierw szj parow iec towarzystwa 
olo-ętowegó „Cunard L m e". P o ­
siadał on 207 stóp długości 34 
stopy szerokości. W śród 115 pa- 
sażerow podczas jiierw szej pod­
róży do N ow ego św iata  (1810 
r .) znajdował się Charles D ic­
kens, który w opisie podróży 
wspom ina o materacu tak wąs­
kim, jak „p las ter ch iru rg iczny".

Okręt ośv. ietlony był świecami 
—  po jed iić j św iecy na dw ie ka­
biny. 0  gociz 10-ej w ieczorem  
św iece musiały być pogaszone 
Podróż „B ritan n ia " z L ive rroo !u  
do Nowego Jorku trw ała  za 
pierwszym  razem  14 dni i 8 go­
dzin. Rekord Atlant;,ku pobił w 
tym okresie „U rea t W estern " o 
s iągnąw szy czas II) dni 10 go­
dzin i 15 minut.

P O S T Ę P  I i L E P S Z E N IA
Z biegiem  czasu zastosowano 

najrozm aitsze ulepszenia i ino- 
w acje, a Wiec: drzewo zastąpio­
no żelazem | koła —  ś"ubami, 
wprowadzono dzwonk e lek trycz­
ne, sygnalizacje św ietlną ę l8 iS  
r .), ; vien\ ostrzegaw cze (1854 
h i ,  Światło elektryczne (1881), 
kotły i t. p. Od r. 1890 okręty za­
częły zaopatrywać pasażerów  w 
żywność, pasażerow ie jednak mu­
sieli m ieć w łasne nakrycia i ta­

lerze .Jednocześnie z ulepszenia­
mi zw iększała się szybkość o- 
k rętow : w r. 1907 słynne okręty 
„Lu s itan ia " i „M au retan ia " zdo­
były rekord Atlantyku, r który 
„.M auretania" dzierżyła przez 22 
la ta ’ 20 w cziów  na godzinę, 4 dni 
10 godz 41 min —  droga z An 
g lji do Am eryki.

„B łęk itną w stęgę oceanu" ode­
brali Anglikom  N iem cy (,.Bre- 
m th " i „E u ropa " —  29 w ęzłów  ha 
godz ),  N iem com  —  W łos i („R e x ‘ ' 
—  29 70 w ęzłów  (na godz.), wfe- 
szcie w’ r. 1935 ..błękitną w stęgę ’ 
zdobył francuski transatlantył 
.Norm uhdie", który osiągną) 
przeciętną szybkość 30 węzłów 
(na  gedz ), przebywszy powrotn? 
drogę z Am eryk i w reKordowyrr 
czasie 4 dni 3 godz 28 min.

AYCZOR AJ I DZIŚ

P ierw szy  okręt, k ióry przebył 
A tlantyk , „Santa M aria " lirzh ł 
100 tonn, -„Norftiandie" liczy  80 
tys. tonn. 200 tfs . sztuk naczyń, 
10 km dywanu, ster w agi i.38 
tonn, łańcuchy —  151 tonn, śru­
ba okrętowa —  33 tonny, 180 00r 
koni parowych —  oto, m. in. c y f 
ry, św iadczące o w ielkości okre 
tu T y leż  m niej w ięce j tonn licz; 
„Gueen M ary ", Która niedlugc 
wyruszy na zdobycie „b łęk itne, 
w s tęg i" A tlan tyku . W  sali re­
stauracyjnej angielsk iego -ol­
brzyma pom ieściłyby się trz j 
piprwsze okręty Kolumba w raz i 
p ierw szym  parowcem  Cunarda — 
..B ritann ia".

W yśc ig  szybkości fidfe ustaie. 
Am eryka p rzygotow u je ju ż o l­
brzym y o 100.000 tonn pojenino- 
śri, które m ają osiągnąć 42 w ęz­
ły  (78 km na godz.) szybkośći. 
Pom ieszczą one 7.00U pasażerów, 
a droga tani i spowrotem  Boston 
L iverp oo l —  Boston ma trw ać 
tydzień.


